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LUIGI PIRANDELLO 
( 1 B 6 7 -19 3 6) 

Wielki włoski dramaturg urodził się w Grigen
ti (Agrigento) na Sycylii. Studiował w Palermo, 
Rzymie i Bonn. 
Straciwszy w krachu ekonomicznym majątek, 

z trudem zdobywał środki1 do życia pracę 

dziennikarską i nauczycielską; choroba psy
chiczna żony uczyniła życie Pirandella szcze
gólnie ciężkim. 
Jako narrator-nowelista nawiązywał do rodzi
mej włoskiej tradycji, do Boccaccia i Bande!
la. Postanowił napisać cykl nowel, liczący ty
le pozycji, ile dni ma rok. Z 365 zamierzonych 
wykonał 246; pełny ich zbiór nosi tiytuł „No
wele na cały rok". 
Z powieści największy rozgłos zdobyła „li fu 
Mattia Pascal" („Nieboszczyk Mattia Pascal", 
1904; w Polsce znana jako „Cień Macieja Pas
cala") - historia człowieka, który upozorował 
własną śmierć, nie zdołał jednak wymknąć się 
z więzienia społecznych konwencji. 
Do nagrody Nobla (1934) utorowała pisarzo
wi drogę przede wszystkim jego dramaturgia. 
Napisał 43 dramaty, objęte wspólnym tytułem 
„Nagie maski". Jako dramaturga interesuje go 
wzajemne przenikanie się sztuki życia, 

względność postaw ludzkich, niepewnoś".'. osię
gnięć poznawczych człowieka, strefy pograni
cza snu i szaleństwa. Lubi też układać tezy 
dialektyczne, dla których fabuła dramatu czy 
komedii staje się plastyczną ilustrac ję. 
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UZTERDZIESGI LAT 
TEMU, ZMARŁY NIEDAWNO KOMPOZYTOR 
G'IAN FRANCESCO MALIPIERO, ZAŻĄDAŁ 

OD LUIGI PIRANDELLO, ABY MU NAPISAŁ 
LIBRETTO DO OPERY. PIRANDELLO NAPISAŁ 
„BAŚŃ O ZAMIENIONYM DZIECKU". DZIE
ŁO OPEROWE JEDNAK NIE POWSTAŁO I PI
RANDELLO POTRAKTOWAŁ „BAŚŃ O ZA
MIENIONYM DZIECKU" JAKO WSTĘPNĄ PRA
CĘ LITERACKĄ MAJĄCĄ PRZYGOTOWAĆ 
NOWY UTWÓR DRAMATYCZNY, NAD KTÓ
RYM WŁAŚNIE PRACOWAŁ: „GIGANCI 
Z GÓR". 

JEST TO OSTATNI UTWÓR WIELKIEGO PISA
RZA ZOSTAWIONY CZĘŚCIOWO W RĘKO
PISIE I N'IEDOKOŃCZONY. 

PRACA NAD OSTATNIM AKTEM ODBYWAŁA 
SIĘ JUŻ W KLIN11CE RZYMSKIEJ, GDZIE PI
RANDELLO UMARŁ. BYŁ TO ROK 1936. PRZY 
ŁÓŻKU ŚMIERTELNIE CHOREGO W DZIEŃ 

I NOC CZUWAŁ SYN. ON BYŁ OST A TNl/v\ 
POWIERNIKIEM MYŚLI I NIEPOKOJÓW 
TWÓRCZYCH PISARZA ZWIĄZANYCH Z „Gi
GANT AMI Z GÓR". I ON WŁAŚNiE PRZEKA
ZAŁ PISEMNE SPRAWO ZDANIE ZAWIERAJĄ
CE OPIS SKOMPONOWANEJ W MYŚLI, ALE 
JUŻ NIE NAPISANEJ OSTATNi~J CZĘŚCI 
UTWORU. JEST TO ZAPIS POMYSŁU INSCE
NIZACYJNEGO, :KTÓREGO ŚMIERTELN IE 
CHORY PISARZ W OSTATNIM WYSIŁKU 

TWÓRCZEJ WYOBRAŻNI SZUKAŁ GORĄCZ
KOWO I W WIELKIM NAPIĘCIU. NIE MAMY 
WIĘC ANl DIALOGÓW, ANI SZCZEGÓŁÓW 
SYTUACYJNYCH. JEST TYLKO OPIS GŁÓW
NEGO WĄTKU FABULARNEGO, ALE NiE 
W BOGACTWl'E JEGO EPIZODÓW, TYLKO 
W JEGO OGÓLNYM SENSIE IDEOWYM. 

DZIĘKI TEMU DRAMATYCZNEMU DOKUMEN
TOWI WIEMY, JAKA MYŚL TKWI W UTWO
RZE I MOŻEMY BYĆ JEJ WIERNI. JEDNAKŻE 
SPOSÓB, W JAKI UTWÓR MA BYĆ PRZED
STAWIONY, A ZWŁASZCZA ZAKOŃCZONY 
NA SCENIE, MUSI BYĆ JUŻ ODliĄD NA ZAW
SZE DZIEŁEM INWENCJI REŻYSERA. 

JERZY ADAMSKI 

TU POD OLBRZYM 
IMI MAMUTOWYMI RUINAMI, NISKO PRZY 
ZIEMI, W SUCHYCH TRAWACH KWITNĄ 

SPŁOWIAŁE POLNE MAKI I BIAŁE RUMIAN
KI. W POWIETRZU SŁ.YCHAĆ POLNE KONI
KI. ODGŁOSY ŁĄK I PÓL. TAK JAKBY W TYM 
OLBRZYMIM ORGANIZMIE NOWOCZESNE
GO MIAST A BARDZO NISKO PRZY SAMEJ 
ZIEMI WŚRÓD RUIN IMPERIUM RZYMSKIE
GO SCHRONIŁY SIĘ PRZEŚWIETLONE SŁOŃ
CEM SNY O UMARŁYCH DRZEWACH, KWIA

TACH. 

TADEUSZ RÓŻEWICZ 



CZY PODOBA WAM SIĘ TEN OGRÓD? 
ABY WASZE DZIECI 'GO NIE NISZCZYŁY I 

CZY NALEŻY DO WAS? UWAŻAJCIE, 
Malcolm Lowry 



Życie beż pracy jest prze 
STĘPSTWEM, ALE PRACA BEZ PIĘKNA JEST 
ZEZWIERZĘCENIEM. 

JOHN RUSKIN 

NIE DOPUŚĆ UO TEGO, ABY STA 
NĘŁO MIĘDZY NAMI BŁĘDNE ZROZUMIENIE, 
NIE POZWÓL, ABY ZNIEWIE$CIAŁA DOK
TRYNA NOWOCZESNEGO HANDLARZA 
PIĘKNOŚCIĄ ZBYTNIO CIĘ WYDELIKACIŁA, 
TAK ŻE NIE POTRAFISZ ZACHWYCAĆ SIĘ 

PEŁNYM ZNACZENIA GRUBYM CIOSANIEM, 
BO W KONCU TWOJE OSŁABIONE ODCZU
WANIE NIE BĘDZIE ZDOLNE ZNIEŚĆ NIC IN
NEGO, TYLKO BŁAHĄ, POZBAWIONĄ WY
MOWY GŁADKO$ć. LUDZIE Cl USIŁUJĄ DO
PROWADZIĆ CIĘ DO TEGO, ABYŚ UWIE
RZYŁ, ŻE SZTUKI PIĘKNE POWSTAŁY Z NA
SZEJ RZEKOMEJ SKŁONNO$CI DO UPIĘK
SZANIA OTACZAJĄCEGO NAS $WIAT A. TO 
N.IE JEST PRAWDĄ ... 

JOHANN WOLFGANG GOETHE 
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SZEKSP.IR ZYŁ W BZAS 
ACH TEATRU ZBYT JASKRAWEGO, MY -
ZBYT BEZBARWNEGO. NIEBEZPIECZENSTWO 
GROZI NAM Z DRUGIEJ STRONY. 

ANA TOL ŁUNA CZARSKI 

POWIADASZ Ml: JESTEM WOLNY, WOL
NY ... LECZ PO CO, W JAKIM CELU JESTEŚ 
WOLNY, BRACIE MÓJ? 

FRYDERYK NIETZSCHE 

WOLNOSC NIE MO 
ŻE BYĆ CELEM SAMYM W SOBIE. TAK SĄ
DZI JEDYNIE NIEWOLNIK. JEŻELI CELEM SO
CJALIZMU JEST WOLNO$ć, TO JAKIŻ: JEST 
CEi_ WOLNOŚCI? ZACHWYTY NAD SAMĄ 
TYLKO WOLNOŚCIĄ, KTÓRE OSTATNIMI 
CZASY PRZYBRAŁY NA SILE, A POZA TYM 
SKAŻONE ZOST At Y DOMIESZKĄ MISTYCYZ
MU, TO ZACHWYTY HELOTY I KALEKI, ZA
CHWYTY CZŁOWIEKA DUSZĄCEGO SIĘ 

Z POWODU BRAKU POWIETRZA - NIC 
WIĘC DZIWNEGO, ŻE W TAKICH WARUN
KACH POWIETRZE I SAMA MOŻNOŚĆ OD
DYCHANIA UWAŻANE SĄ ZA NAJISTOTNIEJ
SZE SZCZĘ$CIE. 

ANA TOL ŁUNA CZARSKI 

NIKT NIE ŚNI O TYM, 
CO GO NIE OBCHODz11. RZECZY, KTÓRE 
WIDZIMY, SĄ TYMI SAMYMI, KTÓRE SĄ 
W NAS. NIE MA INNEJ RZECZYWISTOŚCI 
OPROCZ TEJ, KTÓRĄ MAMY W SOBIE. 

HERMANN HESSE 
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CZŁOWIEK TO SWIAT CZŁOWIEKA. Karol Marks 



GZŁOWłEK WSPÓŁCZESNY 
CHCE BYĆ SZCZĘŚLIWY TUT AJ I TERAZ, 
CHCE BYĆ SZCZĘŚLIWY ZARAZ, W TEJ 
CHWILI, A NIE JUTRO. 

TADEUSZ RÓŻEWICZ 

ALBUW 1IEM TERAZ OOPIERD„. 
MOŻNA POMYŚLEĆ PO RAZ PIERWSZY 
O SZCZĘŚCIU LUDZKOŚCI. CZŁOWIEK URO
DZIŁ SIĘ BUNTOWNIKIEM, A CZY BUNTOW
NIK MOŻE BYĆ: SZCZĘŚLIWY? 

FIODOR DOSTOJEWSKI 

Ili NAJPEWNIEJSZĄ 
GWARANTKĄ PRZYSZŁOŚCI JEST NIE PANA
CEUM NORMATYWNE, NIE WYMYŚLONY W 
FOTELU PLAN ZBAWIENIA ŚWIAT A, NIE RÓJ 
SCENARIUSZY, LECZ BEZUSTANNIE ROSNĄ
CA WIEDZA - I ZNÓW Nl'E TA, CO ŻYCIE 
Z ROKU NA ROK UDOGADNIA I PODNOSI 
STOPĘ ŻYCIOWĄ, LECZ GROMADZONA 
BEZINTERESOWNIE, ZWRÓCONA KU WSZY
STKIEMU, CO ISTNIEJE - WIEDZA CZYSTA, 
POZORNIE BEZUŻYTECZNA. POZORNIE, 
ŚWIAT BOWIEM TYM SIĘ ODZNACZA, ŻE 
WIEDZY O NIM, PO WIEK NIEPRZYDATNEJ, 
NIE MA PO PROSTU. 

ST AMIStA W LEM 

DŁUGO JESZCZE TRZE 
BA BĘDZIE CZEKAĆ NA CAŁKOWITE ZA
KOŃCZENIE TEGO DZIEŁA I WIELE JESZCZE 
NACIERPI SIĘ ZIEMIA, ALE W KOŃCU OSIĄ
GNIEMY NASZ CEL I BĘDZIEMY CESARZA
MI, A WÓWCZAS POMYŚLIMY O POW
SZECHNYM SZCZĘŚCIU LUDZKOŚCI. 

FIODOR DOSTOJEWSKi 

SOCJALIZM, STAWIAJĄCY GZŁO 
WIEKA JAKO WARTOŚĆ NADRZĘDNĄ , JEST 
SZANSĄ JAKOŚCI ŻYCIA NAJWYŻSZEJ 

Z MOŻLIWYCH DO OSIĄGNIĘCIA , ALE 
SZANSA NA WET W SOCJALIZMIE NIE OZNA
CZA NIEUCHRONNEGO PRZEZNACZENIA. 
INTERESY, BRAK WYOBRAŹNI LUB TEŻ BRAK 
WYSTARCZAJĄCO SZEROKICH HORYZON
TÓW MYŚLOWYCH[ ... ] POTENTATÓW PRZE
MYSŁOWYCH POWODUJĄ ROSNĄCE BEZ
POŚREDNIE ZAGROŻENIE ZDROWIA, ALBO 
STWARZAJĄ WARUNKI UNIEMOŻLIWIAJĄCE 
JEGO REGENERACJĘ. JEŚLI ULEGNIEMY 
SWOISTEJ FILOZOFII PRZEZNACZENIA LUB 
BEZTROSKI I POZWOLIMY NA TAKIE 
KSZTAŁTOWANIE NASZEGO WSPÓŁŻYCIA 

Z PRZYRODĄ I MIĘDZY SOBĄ, ŻE ZBYT WIE
LU SPOŚRÓD NAS BĘDZIE NIESZCZĘŚLI
WYCH - BĘDZIE TO NIE TYLKO ICH WŁAS
NA PORAŻKA. 

„KULTURA" 

, , 

- TRUDNO HYG DZIS 
CZŁOWIEKIEM? 

- OCH, TAK, DZISIAJ TAK. A WIE PAN DLA
CZEGO? BO NIE JESTEŚMY LUDŹMI, NIE JES
TEŚMY JESZCZE NIMI. ALE PRZYJDZIE DZIEŃ 
- JESTEM OPTYMISTĄ, GDY MYŚLĘ O PRZY
SZŁOŚCI - MAM NADZIEJĘ, ŻE PRZYJDZIE 
DZIEŃ , GDY STANIEMY SIĘ LUDŹMI. .. INNI 
TAK NIE MYŚLĄ, NIE WIERZĄ W TO. 

JACQUES LIPCHITZ 
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SZTUKA TO NAJBARDZIEJ LUDZKI SPOSOB PRZECIWSTAWIANIA SIĘ ŚMIERCI 
Jacques Lipchitz 



BOJOWNIK NIE JESl lYPEM 
MARZYCIELA, JAKKOLWIEK TWÓRCZE MA
RZENIE STAJE SIĘ WAŻNYM ELEMENTEM 
WSZELKIEJ WALKI. .. 
UWAŻAM, ŻE KtASA, KTÓRA NIE MA WY
TKNIĘTEGO PRZED SOBĄ ŻADNEGO REAL
NEGO IDEAŁU I KTÓRA JEST ZBYT MA'r...O 
ZWIĄZANA Z ŻYCIEM, BY MÓC JE OZDO
Bl,ć MARZENIEM, POWINNA, OSIĄGNĄW
SZY WYSOKI POZIOM KULTURY, STWORZYĆ 
SOBIE SWÓJ WŁASNY, OSOBLIWY, ATEA
TRALNY TEATR. TAM BĘDZIE SIĘ SZUKAĆ 

ZAPOMNIENIA, TAM ARTYSTA-MARZYCIEL 
POMOŻE BEZSKRZYDŁEJ FANTAZJI WIDZA 
WYPIERANEGO Z NURTU ŻYCIA WZNIEŚĆ 
SIĘ W NIEBIAŃSKIE REGIONY NAJTAJNIEJ
SZYCH DĄŻEŃ BOGA TEGO DUCHA, CO WY
RZEKŁ S I Ę ZIEMSKIEGO CIAŁA. WIDZ TAKI 
ZASIĄDZIE SOBIE W MIĘKKIM FOTELU, 
A PRZED NIM ROZTOCZĄ SIĘ WSPANIAŁE 

OBRAZY USYPIAJĄCEJ, ODURZAJĄCEJ BAŚ
NI, PRZEPŁYWAĆ BĘDĄ NIEZIEMSKIE, PRZE
DZIWNE I PEŁNE SŁODYCZY KRAJOBRAZY, 
ANIELSKIE CHÓRY, CICHA RADOŚĆ POGO
DZENIA Z LOSEM, TRYUMF HARMONII ŁA
GODNYCH BARW, LINII, DŹWIĘKÓW, ARO
MATóvV, PIESZCZOTLIWYCH SŁÓW, MA
RZĄCYCH SPOJRZEŃ ... SŁOWEM, PRA WDZl
WY, WYSUBTELNIONY BŁOGOSTAN, ŁAŹ
NIA ARTYSTYCZNA, W KTÓREJ CZŁOWIEK 
PSYCHICZNIE MOŻE SIĘ TAK LUBIEŻNIE PRA
ŻYĆ, JAK TO CZYNILI W SWOICH TERMACH 
NIECO WULG.ARN! DEKADENCI UPADAJĄCE
GO RZYMU. 

ANATOL ŁUNACZARSKI 

W NIESPOKOJNY 
CH I TRAGICZNYCH NASZYCH CZASACH 
ODCZUWAMY GWAŁTOWNĄ POTRZEBĘ TA
KIEGO TEATRU, KTÓREGO RZECZYWiSTOść 
NIE ZDYSTANSUJE, A KTÓREGO ODD.ŻWIEK 
PRZYTŁUMI W NASZYCH SERCACH NiEPEVV
NOść EPOKI. 

ANTONIM ARTAUD 



NAJWIĘKSZE NIEBEZPIECZEŃSTWO NA
SZYCH CZASÓW POLEGA NIE NA TYM JA
KOBY $WIAT MIAŁ NAS ZNISZCZYĆ, GRO
ZI NAM NATOMIAST NADMIERNE PRZYSTO
SOWYWANIE, POCIĄGAJĄCE ZA SOBĄ 

UTRATĘ ZNACZNEJ CZĘ$CI LUDZKICH WAR

TOŚCi. 
RENE DUBOS 

„.PROPONUH TEATR 
OKRUCIEŃSTWA... - TO ZNACZY TEATR 
TRUDNY I OKRUTNY PRZEDE WSZYSTKIM 
DLA MNIE SAMEGO. GDY ZAŚ WKRACZA
M V W DZIEDZINĘ PRZEDSTAWIENIA, NIE 
CHODZI O TEN GATUNEK OKRUCIEŃSTWA, 
Z J·AKIM RAZIMY SIĘ WZAJEM, ĆWIARTUJE
MY CllAŁA, ODPIŁOWUJEMY CZŁONKI CZY 
POSYŁAMY SOBIE POCZTĄ - NA WZÓR 
OWYCH CESARZY ASYRYJSKICH - CAŁE 

WORKI LUDZKICH USZU, NOSÓW, NOZDRZY 
RÓWNIUTKO ODCIĘTYCH, ALE O INNE 
OKRUCIEŃSTWO, O WIELE BARDZIEJ STRA
SZLIWE I NIEZBĘDNE OKRUCIEŃSTWO 
PRZEDMIOTÓW WZGLĘDEM NAS. NIE JES
TESM Y WOLNI. I NIEBO MOŻE NAM SIĘ 
JESZCZE ZWALIĆ NA GŁOWY. A TEATR 
ISTNIEJE PO TO, ABY NAM TO ZAWCZASU 

POKAZAĆ. 

ANTONIN ARTAUD 
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A MY, KTÓRZY PDlRAFILI 
SMY WYJ$ć ZE STRUMllENIA WIEDZĄC, ŻE 
CYWILIZACJE SĄ ŚMIERTELNE, ZNAJĄC 
ŹRÓDŁA RZEK, GEOGRAFIĘ ICH PRĄDÓW, 
UJ$CIA W OCEANACH, MIELIBYŚMY ZRE
ZYGNOW Ać Z RADOŚCI PŁ VW ANIA, PŁ Y
NIĘCIA? ORGANIZOWAĆ WYCIECZKI W GÓ
RĘ I W DÓŁ RZEKI ST A TKAM I MUZEÓW? 
BUTELKOWAĆ WODĘ ZE ŹRÓDEŁ I PODA
WAĆ DO OBIADU? 

ZBIGNIEW MAKOWSKI 

NASZYM PRZEZNACZENIEM JEST 
WŁAŚCIWE ROZPOZNA WANIE PRZECI-
WIEŃSTW, POdZĄTKOWO jAKO PRZECl
WIEŃISTWA, LECZ POTEM JAKO BIEGUNY 
jEDNOŚCI. 

HERMANN HESSE 
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MIŁD8NIKDM POŁTO 
NÓW, OWYM PÓŁŻYWYM LUDZIOM, MO
GĄ WYST ARCZYC ICH PÓŁ TEATRY. NAM 
POTRZEBNY JEST PRAWDZIWY TEATR, 
CHOĆBY MIAŁ BYĆ BARBARZYŃSKI, CYWI
LIZACJĘ BOWIEM OCALĄ JEJ BARBARZYŃ
CY. ONI TO NIOSĄ PRAWDZIWĄ KUL TURĘ, 
ONI ODKRYWAJĄ JASNE I DALEKIE SZLAKI, 
TAK ZWANE ZA$ KULTURALNE SPOŁECZEŃ
STWO GNIJE. 

ANATOL ŁUNACZARSKI 
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